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/I. 
Widok ogólny 

Ogólny rzut olw na Wystawę był dodatni. 
Duży, solidnie zbudowany pawilQn Główny ze sztan
darEm narodowym t1 góry otoczony szeregiem mniej
szych i Więl\:szych pawilonów spraWiał bardzo dobre 
wrażenie. Wysta~a Łowicl<a zf1ajdowała się o tyle 
w gorszych warunkach od \Ą'ystaw w PoznalJiu, 
Brodilicy lub Wloclaw!\i.l, że pawilony musiały być 
zbudowane przez Komit?t Wystawy, gdy tamte Wy
stawy korzystały z irnvch budynków. Podniosło to 
bat dzo koszta urządzenia i zmniejszyło nawet wiei· 
ko~ć Wystawy, gdyż Komitet z powodu olbrzymich 
kosztów nie był wstanie zbudow<lć trzeciego pawi
lonu j musiał z powodu praku miejsca odrzucić cały 
szere~ zgloszeń, jakie napłynęły W ostatmej chwili. 

Po prawej stronie Głównego Pawilonu znajdo
wał się boczny poświęcony przemysłowi, rzemiosłom 
i handloWi. zaś po lewej stronie W magazynach Ban
ku Ziemi Łowickiej mieścił się dział etnograficzny 
i przemyslu ludowego. 

Ze wszystkich firm naj potężniej wystąpił War· 
szaWsl<i Syndykat Rolniczy. Z nówno pawilon, jak 
i przestrlt'ń zajęta pod eksponaty w porównaniu 
z innemi firmami była imponująca. Pawilon Syndy
katu zawierał mapkę obrazującą teren na jakim działa 
Syndykat 16 oddziałoWi przedstawicielstwa zagranicą 
mówi, sam za siebie. Pozatem próbki nasion, na
wozów sztucznych, smarów, okazy narzędzi rolni
czych dopełniaJy całości. Na placu zgromadzono 

te wszystkie narzędzia, które rolnik zarówno drobny, 
jak i duży Dottzebuje dla swej gosfJodarki począwszy 
od pluga lub brony, a skończywszy na "Titi-i!1te" 
lub parówce Cegielskiego, 

kówtlocześnie należy podkreślić. ze Syndykat 
stara się lawsze O sprzedaż VJ pierwszym rzędzie 
wyrobów polskich fqiJr~'l:, tak tez i I1Cł wystawie 
mieliśmy wyroDy Suche.liego, C.egiels~.iego i t. d. 

Pu szczone w ruch maszyny rtapeJniały halas~m 
i tur! otem całą Wystawę powodując stale zbiego
Wisko, szczególniej młodocianych "znawców". 

Zazllaczyć naL;:;;;Y, Że iodj in ,:;': Syndy4.:aty 
i pokrev"ne im organizacje j:'ll<by baly się w;Jz.elkich 
wystaw Syndykat WFlrsza\Vski rozumiejąc znuczenie 
reklamy i udziału W pfi1cy sptJieczn eJ bierze \V nich 
zaWsze czynny i odpowiedt1e udział r,)z\Vijając się 
równocześniej coraz bardziej. Ładne urządzenie kios
ku Syndykatl~ zawdzięczać należy p. l(oiiCZYI1sl<ie
mu dyrel<łoroWi Oddziału ŁOWickiego, który w to 
wlożył masę pracy i energji. 

Naprzeciwko Syndylwiu umieści!;l się ŁovJicka 
Fabryka Masżyn Rolniczych j S:atld Metalowej 
"Pomoc·'. Pawilon prosty, lecz b. estetyczny za
wierał kieraty, młockarnie i inne narzędzia oraz naj
rozmaitsze rodz3je siatek metalowych służących 
bądź to do ogrodzeń, bądź dla celó'.v technfczny( h. 

W sąsiedztwie "Pomocy" wZl1iosły swój pa
Wilon wytwórnia wódel, i likier ów "Modzelewski 
i S·ka" w Kutnie. PaWilon ten wyróżniał się gusto
wnym urządzeniem i gościnnością gospodarzy. Szcze
gólnym powodzeniem cieszyła się t. z. "Handlów!{3". 

Poza powyzszym pawilollem Skierniewicki 
Browar Parowy Wl. Strakacza na ciężarowym sa
mochodzie ozdobi(\nym gustownie zielenią i bar
wami narodowemi, urządził pokaz surowców i prze
tworów potrzebnych w browarnictWie oraz najrozma
itsze gatunki wyrabianego ph\1a. 

W sąsiedztWie tych, I<jos!<ów rozsiadła się re· 
stauracja i orkiestra. Podkreślić należy bardzo 
udatne popisy zarówno orkiestry Seminarjum Nau
czycielskiego, jak i wojskowej 10 p. p. 

Po za pawilonem Syndykatu Rolniczego wzno
sił się kjosk Dom. Lubianków wl. p. kpt. Witolda 
Kączkowskiego, zawierał on okazy przemysłu rol
nego jak to cegielni i tartaku oraz nasiona zbóż 
i kwiatów. Między okazami wyróżmał się b, cie
kawy pr7ekrój 125 I. sosny. 
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Kjosk ten ozdobiony był roślinnością i kwia
tami, poza kjoskiem umieści! p. t>. Podraszko z War
szawy maślarkę własnego pomysłu model b. prostv, 
łatwy i lekki w użyciu. Winni nim się zaintereso
wać nasze fabryki maszyn aby można przy ich po
mocy rozwinąć produkcję tych maślarek największą 
skalę· 

Często z powodu małej inicjatywy naszych 
fabryk wynalazki polskie stają się pastwą zapom
nienia, aby znowu zostać wynalezionymi przez Fran· 
cuzów, Niemców lub Anglików potem z pieczątką 
"made in Geimany" z tryumfem do polski przy
wędrować, lub też za psie pieniądze zostają zagra
nicą sprzedani, zaś na nich obcy miljardów się do
rabiają. Szkoda aby róWnież i z pomysłem p. Po
dra5zki coś podobnego się nie stalo. 

Najlepiej pod względem popularyzacyjno'llau
kowym urządzonym paWilonem był pawilon Zarządu 
Okręgowego Lasów Państwowych w Warszawie. 
Sam pawilon w stylu ~olskim wyróżniał się subtel
nością i czystością linji z pomiędzy wszystkich pa· 
wilonów. ZaWieralon wewnątrz głębol\O pomyślane 
i nadz\vyczaj pięlinie wykonane tablice, tyczące się 
gospodarki leśnej na terenie 10 powiatów oraz po
równawcze stosunków l:!śnych W Polsce i innych 
krajach Europy. Szkoda jednak, że zbyt mało osób 
zainteresowało się temi tablicami a naprawdę na
uczyć się tam bylo można b. dużo. 

Pozatem paWilon zawierał cały szereg wytwo
rów pobocznych przemysłu leśnego, okazy drzewo
stanów, przekroje choroby drzew i ich zWalczanie 
ŻyWicowanie sosny, narzędzia do tego, trofea myśliw
skie j nawet broń kłusowniczą. 

Pawilon ten otoczony był szkółką drzew leś
nych-oraz po\<azem w jaki sposób należy zalesiać 
wyręby i nieużytki. Dział ten tak ważny dla po
wiatu łowicl<iego choćby ze względu na słynną pu· 
stynię nieborowską zamale obudził zainteresowanie 
wśród rolnikóW. Narzekamy, że mamy mało ziemi, 
a pozwalamy, aby piasek zabierał nam urodzajne 
grunta. 

Po drugiej stronie pawilonu leśniczego wzno
sił się również b. ciekaWie pomyślany i urządzony 
pawilon Fabryki Papy smołowcowej "Kocent i Go
ździeWicz" Poznań Włocławek. Zbudowany ze 
zwojów papy smołowcowej zawierał surO\\ice i pro
dukty poboc.zne destylacji \l}ęgla kamiennego oraz 
wyroby z nich. Bardzo dokładnie wykonane drzewo 
genep.logiczne produUó"}) pochodnych węgla l{a
miennego uzupełniało calość. 

Zarówno pawilon Zarządu Ir~sów państwowych, 
jak i powyższy były najbardziej pomysłowo obmy
ślonymi i opracowanymi pod względem naułwwym. 
Winny być one wz.orem, jak należy przygotowywać 
się do wystaw. 

Łowicka Fabryka Kól i wyrobów stolarskich 
p. p. Szmidta i A. Kobielskiego t.stawiła w pirami
dę kola, Id6re cieszyly się uznaniem za solidne ich 
wykonanie. 

Bardzo ladny pokaz kwiatów, owocóW i prze
tWorów owocowych urządziło w osobnym pawiloniku 
dom. Karo!ew p. J. Krzywoszews[(iej, powyższy 
kjosl< był b. efektownie ubrany nazewnątrz i trzeba 
podkreślić, że tłumy publiczności, które przeWinę/y 
się przez Wystawę zupełnie nie uszkodzily zewnę
trznych kWietni!,ów. Dowodzi to dość dużego wy
robienta spcłeczr.ego ZWiedzających. 

W powyższym l<josku pomieściły się również 
owoce, a nadewszystko wspaniale przetwory dom. 
Surzew p. Sl<arzyńsl<iej. 

Z boku pawilonu bocznego urządził kjosk za· 
klad stolarski J. M8jewskiego wystawiając sypialidę 
dębową· 

Tak wyglądał "eksterjer" Wystawy Łowicki ej. 
W następnych numerach opowiemy o pawilonach, 
ich zawartości i dziale hodowlanym Wystawy. 

(c.d.n) 

[o Uyta IPołeueńUwo W Klle!łwie towj[kieml 
\Vystawy i pótl,i I<sięgnrskie, na którycl1 spo

tyt(2my barwne i piękne okładł<i rozmaitych dziel 
książkowych wpływają bardzo dodatnio na stan urny· 
słowy żyjącego oDecll le społeczeństwa. Społeczeń
stwo mie3zkające \lo) KSIęstWie Łowickiem na wsi, 
czyta , pomimo dodatniego stanu umysłowego, bar
dzo mało, a jeszcze mniej kupuje, czemu główną 
przyczyną jest obecnie P"Qująca powszechnie dro· 
żyzna. Pomimo jednak tej powszechnej drożyzny 
społeczeństwo Wielkopolskie w stosunku do Księ
stwa Łowickiego czyta 40 razy więcej. Tak jest 
i dzieje się dla tego, że Wielkopol~l{a nie pOSiada 
zupełnie analfabetow, a rzemieślnicy, robotmcy 
i mieszczanie, umiejąc czytać, chętnie kupują ksią
żki, które są im najmilszą w wolnych chWilach od 
zajęć rozrywką, a książki fachowe są im nirodzow
ną pamocą do . kształcenia się w danych fachach 
i zawodach. 

Tak Więc spoleczeństwo Wiejskie w Księstwie 
Ło\\<ickiem na wsi stroni od książek z wyjątkiem 
pewnych jednostek, które przepadaią za l{siąl.kami 
powieściowemi, a najwięcej za tłomaczonymi z iran
cuskiego, romansami. 

Z polskich autorów w KsięstWie ŁoWickiem na 
wsi na1Więcej jest czytany "Sienkiewicz", którego 
utwory w czasie zaboru rosyjskie~o wzniecily w na
rodzie ducha narodowego. Utwory "Prusa" cieszą 
się również wielką poczytnościa, a z pośród. obec · 
nych pisarzy najwięcej są czytane utwory: "Zerom· 
skiego" i "Reymonta". Książki socjaIJstyczne i re· 
wolucyjne są czytane bardzO' rzadko i to wylącw:e 
tylko przez mniE.:jszość narodową. Najwięct.:j się 
interesuje : zersza publicznQść: historją i ekonomią 
Polski. Z powodu obecnie panującej drożyzny mi
łośnicy l{siążek z obo:ętnieli jut: wobec niemożności 
kompletowailia swoich ojbJ/jotek, \\lkęC spoleaeń:i!'.\i() 
Wiejskie zapatruje się na świat również niewesolo, 
bo nikt nie może sobie pozwolić na kupno książki 
z powodu rosnących ustawicznie cen. 

Dawniej średnio zamożny czlowiek zarabiający 
40 rubli nliesięcznie, mógł \\'ydnć od czasu do eza
su pól iubla lub rubla pieniędly na książki, a dziś 
w żadei1 sposób tego uczynić nie może. Dawnym i 
czasy możr,a było lElpować książki na raty, a dz i ś 
jest to niemo" >, bo wydawcy sprzedają ksiąi\<i 
tylko za gotOWI{ę. 

Obecnie nadszedł rok szkolny, Więc W bardzo 
trudne m położeniu w81eźli się rodzice, którzy mają 
dzieci w szkolach i nie są W możności wydać ta· 
kich ogromnych kwot pienięznych na lmpno nowych 
książek. 

Automatycznie podnosząca się \\ciąż drożyula 
tamuje dotychczas polmpność i cz}'tanie książel{~ 
więc z te~o powodu książka nie może liczyć 'na 
szeroki zbyt. A skulek tego jest taki, że przed 2 
laty księżki dobre i poczytne były rozchwytyNalie, 
a dziś się nawet nikt o nie nie zapyta. 
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Ob ecnie daje się zauważyć w spoleczeństwie 
energiczny ZWiOt przeciw niezdrowym i wyuzdanym 
sensacjom, Więc z tego po\,'odu ustal popyt na dzi
waczne i modne, 3 pod względem moralnym nie
zdroWE' gusta książek, które się cieszyły Wielką po
czytn ośc ią dotychcJas wśród naszego spolecz{- ństwa. 

Leon Strąk. 
Wi eś Skaratki, dnia g wrześnią 1923 r. 

Z cyklu "JesieR" 

li) e/szli nODY, 
Cisza, ci~za milcząca W jesionów alei... 
Noc językami mro!,ów konary drzew liże, 

Wlokąc tren swój zachłanny. Na mętnych nieb wyże 
Księżyc' wypeJzl, mgŁawicę przesiewa z chmur lei 

l niecschle lzy deszczów !la sznur blas!<ów niże 
Szara nuda jesienna snem poWieki kieL ... 
Cicho! .. Słyszę .. uioadkiem, jak zwierz szczuty W kniei, 
Coś czai się ... coś stąpa po alei żwirze 

I przemyka się chyłkiem wśród cienia drze"? sluętu, 
CC>ś do .okien zagląda, pode drzwiami brodzi. ... 
Widmo jakIeś straszliwe, uporne, złOWieszcze 

Rozpościera t18demną czarne skrzydła snlętu 
I cicho, 'p ~trząc na m!lie, po pukoju chodzi. 
To wspomnienie, co W ciszy wciąż powraca jeszcze. 

Kalendarzyk 
!-'tą/d? t Placyda M. 
:"obola Brunona W. 

Haku l Kl. 

,V;ui::!Ieta N. M. P. Hóżi1ńCowej . MariHl P. W. 
Pomedzia!ek Pt'Jagi, Brigitty W d. 
vyfareR Oyonizego B. M. 
S roaa Franci5z:,8, Rocz, zw. pod Ch oc. 
Czwartek Placydy i Zenajdy Pp', 
\V~chćd sloń-::a g. 6 m. 41. z'Ichód g. 6. m. 7. 

- "Ponad śnieg" w Łowiczu. Jak się dowia
dujemY,T-wo Dramatyczne w Łowiczu odegra w dniu 
10 b: m. to jest w przyszlą ś1'odę "Ponad śnieg" 
Sto Zerom ski ego. 

Ponieważ społeczeństwo łOWickie przekonało 
się już o wartości gry amatorów z T ·wa Drama
tycznego. jesteśmy pewni, że sala iiina "Eos" za
pełni się po brzegi, tymbardziej, że czysty dochód 
przeznaczono na budowę domu al.ademika polskiego. 

- Kwesta na"Kre3y Wschodnis urządzona w Ło
Wiczu w dniu 30/9 r, D. dała 6,581"OOO-którą to 
sumę przeliazano w d. 4/10 za Nr. 7810 do P. K. O. 
na rzecz Polskiego T-wa Opieki nad Kresamt: 

Szczegółowe sprawozdanie będzie zamieszczo
ne W numerze następnym "ŁoWiczanina". 

- Zmiany służbowe. P. Józef Michalewicz po
mocnik komendanta Policii Państwo-;\iej" na pOWiat 
ŁOWicki, zastal mianowany z dniem I/Q f. b .. Ko· 
mendantem Policji Państwowej na powiat Prza· 
snyski z siedzibą W Przasnyszu, Województwa 
Warszawskiego. 

- "Noc lipcowa" w "Eosie". Pierwszy występ 
T·wa Dramatycznego w dniu 28/9 r. b. należy po
-witać z Wielkim uznaniem. Pominąwszy jł:lż stronę 
dekoracyjną, która wprowadz~la \v zachwyt Widzów, 
należy zaznaczyć, że zgrar,:v i dobrany zespól ama
torów rokuje jal<najlepszą przyszłość. Pien\)szy ten 
występ zdobyl sobie niezwyklą grą spoleczE !lstwo 
lOWicl<ie i T-wo może liczyć na popan:;ie. 

Gra amatoról.v byla b. dobra, a reżyser p. Jaśkie· 
Wicz, w roli żołnierza dal l{reację wprost śWie~tną. 

Nowe dekoracje zostały wykonane przez p. 
Lamparskiego (bezplatrtie), techniczną zaś stronił 
zajmował się l<ierownik sekcji p. Więdawski, deko
rował p. 1. Stachur~ki i lt'gjon czlotJkó~ T·wa Dra
matycznego. 

- Eksperymenty. Podczas Wystawy Rolniczo
Przemyslowej w ŁoWiczu, władze miejSCOWe \Vpro
wadziły odpoczynek niedzielny, w myśl uchwal sej
mowych. Oczekiwaliśmy już daw!1o tego krolm od 
władz, niestety, uehw.,ly Sejmu odpoczywały sobie 
spokojnie na biurku \v WOJewództwic:, czy też w, Sta
rostwiE'. aż nagle w dzień ;,..vystawy i ogromnego 
zjazdu, zamyka się wszystlw na amen, bo tego wy
maga prawo! Zgoda! niech będzie nawet i t~k, że 
ludzie, którzy przyjechali do ŁOWicza pozostaną bez 
aprOWizacji. nawet jablel{ nie pOZWolono sprzedawać, 
ale na jakiej zflsadzie to co wprowadzono w dniu 
25.9--r. b. kasuje się dnia 30/9 r. b.? 

Wobec takich rozporządzeń obywatel traci 
Oijelltację co jest prnv.'2tn, a co jest widzimisię. 

VI) niedzielę dnia 2.3 ;9-25 r. policja przepę
dza/a kobiety z mlekiem i zabroniła sprzedaży jab
lek a \\' niedzielę dnia 3019-23 poz\Nolono otwo
rzyć jp,H:; 

Jak należy rozumieć podobne eksperymenty. 
- 00 Obywateli m. Łowicza. Nadchodzi zi ma. 

Liczna rzesza biedaków 7. troską i zaniepokojeniem 
spogiąda w przysztość, myśląc o !{awałhu węgla lub 
o cieplejszej odzieży. 

Obejrzyjcie się dOO!W/;ł, a zobuczycie tyle nę
dzy ludzkiej, tyle potrzeb niezAspolwjonych, tyle 
łez nieotdrtych 

Czy· do Was tJic nie mó\~)ią te sieroce łzy 
dziecięce albo cichy ból bezdomnych nie mf1jących 
przytułku i nie mogących pracować starców?, a Heż 
jest takich biedaków, co żebrać się wstydzą i przy
mierają z głodu! 

Czyż ci, dla których los się uśmiechną!, nie 
pOWinni przyjść z pomocą ubogim i W ten sposób 
wyrazić swcją wdzięczność, że los dla nich był 
laslmwszy? 

W celu roztoczenia opie!<i nad ubogimi IOWic
kimi Wznawia się Towarzystwo Dobroczynności. 

Wybrany Zarząd Tymczasowy zapisy na człon
ków i bodaj najdrobniejsze datki przyjmuje każdo~ 
dziennie od godz 9-3·ej po pol. vice-prezeg T-wa 
p. Bartoszewicz Stanisław Struy Rynek 13 biuro 
W -lu Drogowego w I{ażdą środę, W kancelarji gim
nazjum męskiego pani Łagowska od gcdz. 5-6 po pot 

- Słabe poparcie doniosłego celu (w dniu 14 
b. m.) Pomimo wielkich wad i usterek czysto ludz· 
kich obywateli naszego miasta, które przypisać filO
żna całej ludzkości, nie brak w naszem mieście ludzi 
o doblem sercu, którzy stale troszczą się o poprawie
nie bytu jednostek, pozostających w trudnych warur.~ 
kach bytowania. Grono takich to ludzi postanowiło na· 
prędce przyjść z dorażną pomocą cierpiącym i ob
myśliło środek zdobycia pewnego zasiłku na zapo
mogi prawdziwie potrzebUjącym, a wstydzącym się, 
że tak powiem, wyciągać ręki. Ponieważ muzylia 
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Wszystkim, którzy raczyli przyjąć udział 
\V oddaniu ostatniej posługi drogim zwło-

kom męża mego 

Ś. ,. 12naceło GarczyńsklegO 
a w szczególnoścI W. P. Staroście za 
okazaną mi pomoc i życzliwość podczas 
ciężkich przejść moich, jak również księ
dzu Kanonikowi Niemirze, ks. Kanoniko
wi Stępowskiemu, ks. Prefektowi Zawa
dzkiemn, panu InspektoroWi Szkolnemu 
Markiewiczowi, p. Dyreldorowi Rogow· 
skiemu, pp. Seminarzystom i wszystkim, 
którzy okazali mi Wiele życzliwości slda-

dam serdeczne podziękowanie. 

.l'1/ina ~arcx.!lńs,.tI. 

i taniec zaWsze znajdą chętnych słuchaczów i ucze
stników, postanoWiono urządzić na ten cel koncert-
zabawę· 

Nasz 10 pull< piechoty, który posiada doskv
nalą orkiestrę, pod batutą zdolnego kapelmistrza 
por. Waltera, przyczynił się W1elce do zorganizowa
nia koncertu-zabawy. 

Proszony przez inicjatorów tego szlachetnego 
przedsięwzięcia, dowódca pułku, p. K. Topolińsl{i, 
z wie\l<ą gotoWością zezwolił na udzial W koncf'rcie 
orkiestrze, i chętnie udzie/ii sali kina wojskowego. 

Do wykonania całości przyczynili się ener
giczni i pełni szlachetnych porywów p. p. major 
Cierpicki, l{ap. Burakowski, por. Przybylski, por. 
Podniesińsl<i, chorąży Kuzemko i chor. Wieczorek, 
którzy swą pracą przyczynili się do stworzenia sym· 
patycznej całości. 

Niepośrednią rolę odegrały także panie: Kap. 
Wałężyna, p.-Podulko, kap. Nahursl<a i Walterowa. 

Pomimo pięknego programu koncertu~zaba· 
wy, na którą składały się w poJ<aźnej liczbie utwory 
muzyczne, tańce, atrakc;je, jak confetti, poczta, 
a także obraz filmowy, frekwencja okazala się bar
dzo nikłą. 

Czemu przyp isać oziębłość lowiczan, gdzie 
chodziło o połączenie piękne~o celu z zabawą 
i szlac.hetną rozrywl{ą duchową, nie Wiadomo. Orga. 
nizatorów zabawy spotkal niemaly zawód, który na. 
pewno w przyszłości przyczyni się do zaniechania 
tego rodzaju poczynań, nasi pOWiem sympatyczni 
wojacy dOWiedli, że nietyl!w potrnfią bronić Ojczyz
ny od nieprzyjaciół zewnętrznych, lecz także bronić 
ludz.koŚć od wewn ętrznego wroga-nędzy. 

Wskutek tak smutnego obrotu rzeczy, stan 
kasy przedstawia Się: 

Dochód brutto mI<. 
Rozchód 
Netto 

kazany zastal do uznania 

5.755000. 
1.300.000. 
4.455.000. który prze

organizatorów zabawy. 
E. N . 

Dorzućmy cegiełkę do budowy domu akademickiego! 
W środę-lOlX -:staraniem Towarzystwa Drama
tycznego zostani~ odegrany w teatrze "Eos" nastro
jowy dramat St. Zeromskie?lo "Poną,d śnieg" ... Towa· 
rzystwo przy~otowalo nowe dekoracje. W czasie 
przerw przygrywać będzie orkiestra 10 p. p. Czysty 
zysk przeznacza się na budowę domu akademickie
w Warszawie. 

Nie wątpimy, że zawsze ofiarne spOleCZE'llstwo 
łoWicl{ie i tym razem pośpieszy tłumnie do teatru. 
by poprzeć cel n9sz i dopomódz zbiorowemu wysil
koWi mlodzieży al{ademickiej, podjętemu okola bu
dowy domu. 

Niechaj nikogo z nas nLe zabraknie! 

KRONIKA POLICYJNA. 
Śmiertelne pobicie. W dniu 15,IX. r. b. we 

wsi Niewiarowo gm. Lubianl<ów został ciężko po
bi ty Józef Blaszczyk przez Antoniego Krysztofcz)'ka 
ze wsi Boczki, $!m. Lubianl<ów. W dniu 181'X r. b. 
Blaszczyk zmarł, zaś Krysztofczyk został aręszto
wany i przekazany władzom sądowym. 

. Pożar. W dniu 18pX r. b. we wsi Ostrowice 
gm. Kompina w zagrodzie gosp. Jana Brzozowski~ 
go JJowstał pozar. Splonęła stodoła i caloroczny 
sprzęt. Przyczyna pożaru nie ustalona. Straty po
szkodowany oblicza na sumę 800.000.000 mk. 

Pożar całego dobytku. W dniu 2411X. r. b. we 
Wsi Goleńsko, gm. Jeziorlw w zugrodzie gosp. An
toniego Zabosta powstał pożar, skutkienl którego 
spłonął dom, stodoła ze zbożem i obora. Straty 
poszkodowany oblicza na sumę 21/, miljarda mli, 

Znaleziony portfel. W dniu 5;VI. r. b. na stacji 
towarowej Łowicz - Wiederiski zostal znaleziony port
fel skórzany, zaWierający kurtę polowania na imię 
StnisłaW3 Milczarka, przekaz pocztowy na 50.000 mI<. 
oraz inne notatki. 

Zguba na Nowym Rynku. Około pięciu tygodni 
wstecz na Nowym Ryńl<u w Łowiczu znaleziono 
160.000 mk. oraz chusteczkę do nosa. 

Znaleziony czarny małerjał. W dniu .::!l IIX. r. b. 
na Nowym Rynlm W ŁOWiczu zo::,tato znalezione 
zaWinięte W chusteczce do nosa 39.000 mk., 2 pacz
ki zapałek, l/4. metra towaru czarnego i 2 metry ta
siemki czarnej. 

Zguby na wystawie. W dniu 21 :IX. r. b na wy
stawie w ŁoWiczu znaleziono portfel papiero wy, za
wierający 115.000 mk. i kwit na 550.000 mI<. wysta
wiony przez Dyr. Seminarjum W b)WiclU na imię 
Jana Uroszl{a. 

W dniu 22j1X. r. b. na wystawie W ŁoWiczu 
znaleziono portfel skórzany, zawierający 16.000 mI<. 
oraz dziecinną czap!<ę maciejó\1)kę koloru granatowe· 
go. 

Prawi właściciele wyżej wymienionych przedmio
tów i pip.nięd z.y zgłoszą się po odbiór ta!wwyrh do 
Komendy Policji W Lowiczu. 

Nagła śmierć. W duiu 2811X. r. b. o godz.7·ej 
rano zmarł nagle zarządzający Gorzelnią ŁOWicką 
Szmul Pik, lat 57. Dochodzenie ustaliło. ze Pik 
zmarł na udar seJ cowy. 

Kradzież. W nocy z dnia 6 na I IIX. r. b. skra
dziono garderop~ na szkodę Jana Głowackiego, zam. 
w Retkach, gm. Jeziorko, wartości 20.000000 mk. 
Po zameldowaniu policji część garderoby odnalezio
no u Walerji Miazel<, rnleszl<anki wsi Duplice Duże, 
gm. Jeziorko. Wymienioną aresztowano i przeka
zano władzom sądowym. 

Szereg pijailstw. 'v r osb:ltnim tygodniu szereg 
obywateli przetrzymano w areszcie ochronnym 
i pociągnięto do odpowiedzial. ! ości za ukazanie się 
na ulicy w stanie nietrzfi>źwym. 

Ba Kresv Wscbodnie. 
Sędzia Zaleski m lo{. 50.000. 
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Ka Strat OgniowQ. 
Kajsmanówa mk. 10 000. 

Iła oedze Wy)qtkowq. 
Na uczczenie pamięci Ojca Wanda Rószkie· 

Wiczowa mk. 20.000. 

Podziękowanie. 
Za współpracę i pomoc, okazaną przy urządza

niu kwesty na rzecz Kresów Wschodnich w dniu 
50-ym Września 1923 r., w imieniu Polskiego Tow. 
Opieki nad Kresami skladamy niżej wymienionym 
Paniom, Panom i instytucjom serdeczne podzię· 
kowanie. 

P. P. Balcerowi Kazimierzowi, Czarneckiej . 
Jadwidze, Dąbro\1Jsl<iemu Czesławowi, Grzybowskiej 
JadWidze, Kielawie Antonif'mu. Komarowej MMji, 
Komarowi Józefowi, Lubienieckiej Stanisławie, No
wakowskiej Marji, Nowal<ównie Irenie, Nowakównie 
Leontynie, OIczyl<ównie JadWidze, Osl<ólskiemu 
Ludwikowi, Pawlinównie Marji, Podullwwej JadWidze, 
PudelkówniE Stefanii, Rembowskiej Stanisławie, Rósz
kiewiczównie Teresie, Rósz!<iewiczowi Mironowi, 
Skowrońskiemu Gabrjelowi, Sokolewiczównie Bar
barze, Solwlewiczowi HipolitOWi, Stępniewskiej 
Han,1i~, Stołkiewiczównie Stanisławie, Szajdingowi 
MieczysławOWi, Szarpio Józefowi, Tatarzyńskiej Eu· 
genji, Wyrzykowskiej JadWIdze i Wyrzykowskiej 
Stefanji. 

Za kwiaty: Pp. Czarneckiej JadWidze, Mateu
szoWi Kozie, Rószkiewiczowi Tadeuszowi. 

Za stoliki i krzesla: Pp. Bebłocińskim T. Ha
masiewiczowi R' i Hartwigom, Magistratowi, Pań'stwo
wemu SeminarJum Nauczycielsl<iemu, J. Zwierz
chowskim i Podulkowej J. 

Ban~owi Z.iemi ŁOWickiej za użyczenie sali, 
ZarządoWI. Maglstr.atu, za zwolnienie od opłaty 
stemploweJ od aflszow, oraz Chrześcijańskiemu 
ZWiązkoWi Robotnikom Chrześc. za wypoźyczenie 
woreczków. 

Łowi cz dn. 3/ X 1923 r. 

Marja Szajdt·ngowa 
Edward Nowakowski. 

Podziękowanie~ 
P. Doktorowi HilIero wi Z3 l1i c:: bywale trosldivJą 

i bezinteresowną opiekę nad moim mężem przez 
cały c~as choroby, sldadam z głębi duszy podzię-
kowante. Alina Garczyńska. 

Z inicjatywy i dzięki zablegum starosty p. Pod
Wińskiego miłośnika ogrodnictwa i któremu rozwój 
sa~O\ynictwa .w pOWiecie na sercu leży, Wydział 
Se)ml~u p~wlatowego zaangnżował z dniem 1 paź
dZlerOl!<a tnstrul<tora ogrodnictwa na pOWiat ŁoWi-cki. 

Zadaniem instrUktOia jest między innemi udzie· 
lanie bezpłatnych porad i wskazówek w zakresie 
ogrodnictwa wo~óle, wszystkim posiadaczom sadów 
i ogrodów. 

Porad} i ws!<azówki udzielane będą wszystkim 
zgłaszającym się tV dniach targowych a mi anowicie 
wtorki i piątki od godziny 11·ej rano do 3 ej po połu-

dniu w biurze Sejmiku POWiatowego W gmachu Sta
rostwa przy ul. Piotrkowskiej. 

W bardzo wielu wypadkach dobra rada fa
chowca więcej warta aniżeli gotówka, mamy Więc 
nadzieję że właściciele sadów, których stan sadów 
pozostaWia wiele do życzenia z powodu zaniedbania 
gromadnie korzystać będą z porad i wskazówek 
instruktora - ogrodnika. 

INFORMACJE. 
Ueja Ilejskiago budowntctlt ogniowego I Centralnym 

Towarzystwie Rolniczem. 
w żadnym kraju stan budownictwa Wiejskiego 

nie jest tak niepomyślny jak w Polsce i akcja ta 
na ogól dotychczas prowadzona jest bezplano wo. 
Buriujący się rolnicy na pogorzeliskach, kolonjach par
celacyjnych pozo:'tawieni są sami sobie, wsie po· 
szczególne przedstaWiają się jak wielkie stosy ma
terjałów palnych, Większość mieszkań ludności wiej
skiej nie odpowiada najskromniejszym wymaganiom 
hy~ieny i potrzeb ludzkich, stąd tei C. T. R. za
inicjowało szeroką akcję celem zaspokojenia owych 
potrzeb racjonalnego budownictwa wiejskiego. 

W związlm z tem Centralne Tow. Rolnicze 
w porozumieniu z Zarządem Polskiej Dyrekcji Ubel.(l. 
Wzajemnych, oraz z Instytucjami Państwowemi 
wsl<rzesilo działalność swej Sekcji dla spraw Wiej
skiego Budownictwa Ogniowego i dla tej działalnoś
ci ustalilo następujące ogólne wytyczne. 

J. Wspóldzialanie z instytucjami rządowemi, 
samorządowemi, społecznemi, organizacjami ziemiań
skiemi i zawodowemi celem ujednostajnienia dzia
łalności pracy W I<ierunku W. B. O. 

2. Propa~anda wzorowego wiejskiego budowo 
nictwa zapomocą oączytów. pogadanek, wystaw, 
zjazdów dZialaczy W. B. O. i wszelkiego rodzaju 
publikacji. 

5. Urządzenia dłu~o i krótko terminowych 
kursów dla techników, majstrów, instruktorów W. B. C. 

4. Bezpośrednie zaznliłjomienie mieszkańców 
Wsi z wytwarzaniem i zastosowywaniem przez maj
strów, instruktoróW materja/ów budOWlanych \v bu
downictWie wiejskim, znajdUjących si~ na miejscu. 

5. - Opiekę techniczną nad wszelkimi budow
lami na terenie gmill Wiejskich szczególnictj na po
gorzelach, parcelach nowopowstalych, opiek~ nad 
budowlą na terenie wsi, domów, użyteczności pu
blicznej: jak szkoły, domy ludowe i t. p. 

6. Opracowywanie wzorowych planów i kosz
torysów różnych systemów zabudowań gospodarskich. 

7. Organizowanie samopomocy społeczneJ 
i pOWiatowych komisji dla spraw Wiejskiego Bu
downictwa Ogniotrwałego. 

Bardziej szszegółowych informacji odnośnie 
tak ważnej dla mieszkańców wsi, dla Wiejskich pra· 
cowników budowlanych i IJudowlliłnych wytwórni, spra
wy, udziela Sekcja Wiejskiego BudownictWa Ognio
trwałego przy Głównym lostru!dorjacie Kółek Roln. 
Centralnego Tow. Rolniczego w \Naszawie (Koper
nika 50). 

11111· 
PODlerajmy Gołebiarstwo Pocztowe. 

Ogromne usługi oddane przez gołębie poczto
we w czasie wojny światOWej zostały zadoku
mentowane. 
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Gołębie pocztowe były podczas wojny świato
wej używane We wszystkich armjach do utrzymania 
lączności między oddziałami walczącemi z ich 
D·twami i oddaly znakomite usługi w sytuacjach 
trudnych, w których skutkiem Elzialania ognia arty
leryjskiego zawodziły inne środki łączności. 

Obecnie wszystkie mocarstwa europejsl<ie sta
raJą się wszelkimi środkami o zorganizowanie go
łębiarstwa, zdolnego do oddania największych usług 
na wypadek wojny. Idąc za przykładem armji ob
cych M. S. Wojsk. wprowadziło w armji polskiej 
gołębie pocztowe jako specjalny środek łączności. 

Władze Wojskowe i cywilne prowadzą zgodnte 
bardzo czynną propagandę w cełu zachęcenia lud
ności w Polsce do hodowli gołębi pocztowych. Pro
paganda zyskuje wielu zwolenników. Hodowcom 
przyznane są ułatwienia. Wojsko przychodzi z po
mocą towarzystwom początkującym, wypożyczając 
im gołębie W celach reprodukcji i okazując pomoc 
przy ĆWiczeniach. Począwszy od roku bieżącego 
towarzyslwa gołębi pocztowych organizować będą 
loty konlwrsowe, przyczem M. S. Wojsl<. przyzna 
zwycięzcom znaczne i liczne nagrody. 

Hodowca gołębi po za zadowoleniem własnym 
spełnia do pe\t nego stopnia czyn obywatelski, gdyż 
wychowane i wytresowane gol~bie pocztowe mogą 
na wypadek wojny przynieść znaczne usługi. 

Od UŚWiadomienia ogółu społeczeństwa W tym 
kierunku należy postęp hodowli gołębi. 

Ważną rzeczą jest tworzenie towarzystw ma
jących prawną podstawę. gdyż tO\\larzystwa takie, 
otrzymują pewne udogodnienia i subwencje od 'woj
sl{~, za co zobowiązują się na wypadel{ wojny oddać 
gołębie pocztowe za pewnym wynagrodzeniem do 
c:lFP ozyC} i armji. 

Je!;t rzeczą niewątpliwą, że w najbliższej już 
przyszłości powstanie w Polsce silne i dobrze zor
ganizowane gołębiarstwo. 

W skazówek dotyczących tworzenia towarz.yst w 
gołębi pocztowych jak równie instrukcji o hodowli 
i ćwiczeniach gołębi pocztowych udziela Szef. 
Łączn. D. O. K. Nr. IV Łódź-Al. Kościu3zki tTr. 67 
l\tóry też w najbliższym czasie zorganizuje zjazd 
wszy~t1<jch hodowców gołębi pe.cztowych. 

NADEStANB. 

Do Starostwa Łowickiego w Łowiczu. 
Od Chrześcijańskiego Rzeźniczego Cechu w Łowiczu. 

Zadaniel1] społeczeństwa i rządu polskie~o jest, 
aby dnie świąteczne były USZ1:lnow;ane i wolne od 
wszelkiego handlu i dziś jest to w WarszaWie i in
nych miastach Rzeczypospolitej Polsl{iej, gdyż wszy
stkie sklepy W dnie ŚWiąteczne- i niedzielne są Pll
zamykane, co się zaś tyczy do masarni i jatek rzeź
nicz}'ch, prawo to w ŁOWiczu, przez pewien luótki 
czas było rÓWnież stosoWane, a obecnie z przyczyn 
naszemu cechowi nie znanych tcn rygor prawny 
pozostal zaniechany, ~dyż w niedzielę i święta bez 
wyjątku wszystkie jatki, przeważnie żydowskie, są 
po dawnemu otwarte j W Ilajlepsze handlują. 

Zdaniem cechu naszego jest, że przywilej tal<i 
dla . żydowskich rzeźników nie pOWinien mieć rriej
sca i prawo o odpoczynku jednakowo pOWinno być 
prze,trzegane. Stosownie do przepisów dotyczących 
uboju bydła i trzody chlewnej każdy z rzeźników 
obOWiązany jest pelniĆ swe funkcje ubOJU tyllw 
cd godz. 4 ej po południU, a zydzi w tym wzglę· 

6. 

dzie korzystają w Łowiczu z dziwnego przywlleju, 
gdyż uboju dopełniają bezustannie i w porze nocnej, 
przeważnie z soboty na niedzielę, a zrozumiałem 
jest, że nocna praca w rzeźni nie moie być wyko
nywana tak dokładnie i czysto, jak w _dzień. Samo 
przewożenif:> mięsa z rzeźni w porze nocnej odbywa 
się bez widocznej kontroli społeczeństwa i odnoś
nych władz, gdyż w porze nocnej trudno dostrzeJz 
czy mięso było przewożone w odpowiednio czystych 
wozach i pod czystym przykryciem, co pod wzglę
dem hygjeny stanowi dla spożywców bardzo ważny 
argument. 

Z powyższych względów wjelce jest poż.ąd:3-
nem j celowem, aby stanoWczo i staje zaniechać 
i zabron ić handlu mięsem i wyrobami !Hasarsliiemi 
W niedziele i śWięta aby żydzi narówni z chrześćja
nami zawodu rzeźnicluego wykonywali ściśle odnoś
ne dD uboju bydła oboWiązujące przepisy i tylko do 
godziny 4-ej, a najwyżej 6-ej po południu, wylwny
wali w rzeźni S\l,7e czynności, gdyż przez takie nie
równomierne i przez wladze tolerowane wy!wnywa
nie przepisów prawnych, z Widoczną przewagą na 
korzyść żyd6w, my chrześcijanie z zaWodu rZeźnic
kiego, odczuwamy Wielką krzywd~ z powodu kon
kurf:>ncji ze strony żydów. Nie żądamy dla siebie 
żadnych wyjątkowych praw, z których niestety, korzy
stają żydzi w ŁoWiczu. 

Mamy zupełną nadzieję, że pOvJyższa nasza 
petycja oparta na ogólnych prawnych zasadach, nie 
pozostanie bez należytego i natychmiastowego za
dosyćuczynienia. 

3/X 19:B r. 

Starszy Cechu Pągowskt 
Podstarszy Cechu Seroćki 

NADESŁANE. 

·'vV odpOWiedzi na lwrespoildencję podaną 
w Nr. 39 "ŁOWiczanina" p. S. K. występującemu 
z za pn.ylbicy, a tym samym nie posiadającemu 
cywi;nej od\'vagi podpisania się wlas~iym nazWis!-dem. 

Młyn dzierżawiony przezemr.le od J. O. Księ .. 
ciiA J. RadziwiHa, jak róWnież i aru~i tej samej 
wielkości stały i stoją otworem i czekają Ha pol
skich kupców, a pan S. K. zrobi/by rzeczywiście 
patryjotyczny czyn którego to publicznie od niego 
żądam i czekam na skierowanych do mnie solidnych 
polskich kupców, którzyby nie podd.t.ierżi:lwiii, jak 
jest mylnie poinformowany p. S. K., a dali odpo
Wiedf1lą ilość zboża do przemialu W wymienionych 
m/ynach. 

Jeżeli zaś tego nie uczyni,' nazwę wystąpienie 
jego warcholstwom. Co zaś do kartele nalepianych 
!la wor!{ach z mąką, objąśniarn p. niewiadomego 
nazwis!{a, że za zawar~ość towaru w workach od· 
pOWiadać może tylko ten co go sprzedaje, a więc wła
ściciel takowego i dlatego to swoje naZWisko llapisal. 

Nadmieniam również, że na przyszłość na ża
dne paszkWile p. S. K. i innych jemu podobnych 
odpOWIadać nie będę. M. Kasperskt 
Młyn Kapitulny dnia 3 paździemlka 1923 r. 

Oś wiad czenie. 
Nie będąc uświadomiony o stosunl{Rch bez

wied nie wyrządziłem p. Wt l{owalskiemu przyl,rość 
moralna. co stwierdzam z ubolewaniem. 

.. IVładyslaw Stl akac~. 
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W imię prawdy. 

(ciąg dalszy) 

Pan kurator G. Zawadzki, pismem.'ł! 4688IIV 
z 91V 23 r. zawiadomi! Dyrekcję ,seminarjum, że 
wizytatnrami Hufców szkolnych w ŁoWiczu są 
Pp. Gen. Dyw. Stefan Majewski, Pulk. Szt. Gen. 
Rudolf Prich oraz Oficer. Instrukcyjny P. K. U. 
Skierniewice, Por. J. Pawlowsid. 

Hufiec Seminarjum w ŁoWiczu otrzymał z Do
wództwa akr. Korp. M IV Oddział III Sztabu pi
smo ,\l! 29511111 R z 1511I 1923 r. tej triści: 
"W uznaniu za5!ug, jqkie położyło Państwowe Seml
narjum, N~uczyci~l?kle w ŁOWiczu W dziedzinie przy· , 
spo'Soblema W01S1W ;I)ego swych wychowanitów 
w imieniu służby wyrażam tej Szkole uznanie. ' 

Podkreślając szczególnie wyniki, uzys!tane pod 
względem organizacji wewnętrzej oraz postawienia 
wychowania fizycznego i przygotowania wojskowego 
w Szlwle na wysokim poziomie, podaję ją jako 
przykład do naśladowania. ' 

Dyrtkcji wymienionej Szlwly, a w szcze~ó!
ności p. DyrektoroWi Władysławowi Rogowskiemu 
jak;) też druhowi Tomaszewskiemu, b. absolwentowi 
Obozu Letniego Nr. IV, obecnemu kierownikowi 
przysp. woj~k. VJ Szkole, 'Wyrażam moje gorące po
dzię lwwapie za ich chętną współpracę z Ofi~erem 
Instrukcyjnym P. K. U. Skierniewice. 

Rozkaz ten podać do wiadomości komendan
tów P. K. U. i Ofic .. Insfr. Dowódca Okręgu Kor
pusu Nr. IV (-) Majewski Generał DYWizji. 

Otrzymują; Dyrekcja Państw. Semin. w ŁoWi
czu; Kurator Okr. Szkolno w Warszawie' Kurator 
Okr. Szkolno w Łodzi; wszystkie P. K. U.' 

. Samorząd U.czmowski Seminarjum prowadzi 
s~aCJę, Mate?roloSlc~ną 2·go rzędu! należącą do sie
CI ogolnopanstwoweJ. Praca ta kIlkoletnia została 
UWieńczona pismem treści następującej: 

Pań::;twowy Instytut MeteoroIoyiczny Nr. 5519 
Warsza.~a d~. 3~ grudnia 1922 r. Do Szanownej 
DyrekCji SemmafJum Nauczycielskiego w ŁoWiczu. 

Pańs~wowy In~.tyt~t , !\1eteorologlczny wyraża 
Szanowne) DyrekCji ntnteJszem podziękowanie za 
pro\'.;ndzenie spostrzeżeń meteorologicznych w Ło
wiczu W roku 1922 i udzielanie ich wyników. 

Trtld ten, przez Szanowną Dyrekcję łaskawie 
zClof,aro\\lany, znajduje swój równoważnik w pod
trzym aniu należyt-:-j dzjalaJn(lś ,~ i sieci meteorolo
gicznej Polslti~j dla r.ozwoju badań meteorogicznych 
~ PO,lsce, !ttore .oprocz znaczenia naukowego po· 
sIadają dO,l1io3!Ośc także dla licznych dziedzin prak
tyUilych zyel::} gospodarczego w naszem Państwie. 

Państwowy Instytut Meteorologiczny, ceniąc 
~spomnianą wspólpracę Szanownej Dyrekcji, prosi 
Ją o prowadzenie spostrzeżeń meteorologicznych 
w ł.oWiczu takż~ n~dal. Wicedyrektor (-) Prof. 
K. Szulc. _ 

W sprawach shlepiku i kasy uczniowsl{iej Sa· 
morząd szkolny jest w najśc i ś!c;jszym kontakcie ze 
stowar~yszenicm ",Spo/em'" z ramienia którego, na 
zlecenIe Pana Mll1Istra W. R. i O. P. wizvtuje 
i instruuje tę organizację specjalny delegat. ~ 

W za luesie organizacji ucznio'J.'skich Rada 
Opieku:icza Seminarjum, stWierdza nadto, ż~ ci po
siadają kilka chórów śpiewaczych, dei<lamacyjny, 
z or l< iestry dęte i orkiestrą syrnftHI!Czną, które zdo
by/y sobie uznanie W Skierniewicach i w Zduńskiej 
Woli na zjazdach wychowanków Państwowych Pre
parand Nauczycielskich i nawet w ŁoWiczu. 

Nadto uczniowie starszych kursów od lat dwóch 
uczą czytać, pisać, rachować, historji i geografji 
żołnierzy 10 p'. P" nie pobieraiąc za to wynagro
dzenia, którego się zrzekła Dyrekcja Seminarjul'R. 
Za tę pracę D·two 10 p. p. wyrazHo uznanie zu
pełne i podziękowanie. 

Seminarjum posiada w gronie nauczycieli 52 
siły pedagogiczne, co postawil0 poziom uczelni na 
wyżynie programu Ministerstwa W. R. i O. P., wpro
wadzając do tutejszego Seminarjum W roku bieżą
cym, obok dotychczasowego systemu metodyczneg() 
nauczania I planowego społecznego wychowania, 
naukową obserwację nad charakteramI, uzdolnienia
mi i skłonnościami wychowanków. 

Szkoła wreszcie. jako całość, zacho'wuje tra
dycje polskie narodowe w stroju, zdobnictwie lu· 
dowem, we wdrażaniu ucznióW do kultu dla historji 
i religjJ, rozbudzając wszechstronnie instyid patrjo· 
tyzmu. 

W zakresie wychowania religijnego, oddanćgo 
bezwzględnie w ręce prefekta Seminarjum. ks. Wa
cława Majewskiego i jego pomocni!,a, ks. Stanis
ława Radeckiego, a gorąco popieranego przez Dy
rektora Rogowskiego i Radę Pedagogiczną, ucznio
wie stosują się do oboWiązl{ÓW Wiernych kościoła 
Rzymsko-katolickiego. Młodzież uczęszcza do ko
ścio/a w zwartej karnej kolumnie, zmuszając do na
śladownictWa inne uczelnie. Podczas nabożeństwa 
sziwlne~o gra orkiestra uczniowska lub śpiewa chór. 
Rano i wieczór odmawiane są zbiorowo paciei'ze, 
śpiewane pieśni tradycyjne, a dzień roboczy otwie
rają i zamykają hejnały, ~rJne przez ucznióW na 
miasto na 2 lub 4 kornetach: rano-"Kiedy ranne 
wstają zorze". wieczorem-,,Kto się W opiekę"· 
W oktawę Bożego Ciała, młodzież Seminarjum od 
lat paru uświetnia inicjatywą i udziałem ze sztanda
rem i orkiestrą procesją na glinkach. 

O życzliwości dla spraw religijnych Dyrekcji 
SeminClrjum śWiadczą następujące fakta: karani są 
suroWo uczniowie, którzy przeszkadzają modlącym 
się indYWidualnie; ~dy Syndykat Rolniczy ofiarował 
W roku 1922/23 10.000 ml<p. do dyspozycji Prefekta 
szkoły, na cele reli~ijne, dodał do tego Dyrektor 
Rogowski 5.000 ml<p., oraz 85.000 mkp. z funduszu 
rządowego i zakupiona zostala Biblja z ilustracjami 
Dorego, jako kapitalna pomoc do nauki religji. 
Najwymo\\niej zaś o sprawach tego działu mówią 
serdeczne, przyjazne i dobre stosunki calego grona 
i. Dyrektora z obu Prefektami Semimlrjum i Szkoly 
Cwiczeń . 

Rada Opiekuńcza S~minarjum przypomina, te 
Seminarjum raz jeden w przeciągu 7·u lat istnienia. 
przy clężlcich warunkach mateijalnych, zwróciło się 
do ofiarności publicznej w czerwcu rolm 1923 go, 
(wobec katastrofy finansowej przeżywanej przez cały 
kraj.) Z wyniku ofiarności publicznej złożone zo
stalo drobiazgowe sprawozdanie w Nr. 26 "ŁOWi
czanina" z dnia 291VI 1923 roku. 

Seminarjum nie wprowadzało i w tym wypadku 
żadnej karoty, ani Dyrekcja, ani Rada Opiel{llńcza 
nie wyznaczała na nikogo żadnych podatkÓW lecz 
odwolano się do poczucia społecznego, Wyjaśniając, 
ze uczr.iowie tej szkoły rekrutują się ze sfer tak 
biednych, iż syn rodziców, mających 20 morg6~ 
(najbogatszy z włościan) i 10 osób w rodzlilie, ucho
dzi w ocz.1 ch Zarządu za bogatego. 

I tułaj Rada Opie!mńcza Seminarjum prostuje 
kategorycznie rozgłaszane \v ; eści o rzekomej za
molności wychowanl<ów tej uczelni. Te złośliwie 
hłędne informacje miały za cel odwrócenie od Se
minarjum ofiarności Instytucyj i ludzi prywatnych, 

, 
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Rada Opiekuńcza Seminarjum i Zarząd Inter
natu boryka się z nieustannym brakiem środków 
matetj~lnych, ratując się pożyczkami bezprocento
wemi jedynego dobrodzieja szkoły i raz jeden po
mocą p. Stanisława Grabińskiego. 

Dla zWiększenia środków, R<1da Opiekuńcza 
prowadzi Preparatornię, której wyroby w przeważa. 
jącej większości sprzedaje Ministerstwu W. R. i O. 
P. celem zaopatrzenia w te niezbędne pomoce 

Tam X. znów goni już sil ostatkiem, 
Bo jak się złączył jakimś przypadkiem 
Z swoją teściową, pelną hałasu, 
Trwa tak złączony już z miesiąc czasu!!. •. 

Już mu teściOWej zbrzydło ględzenie, 
Daje sygnaty na rozłączenie, 
Lec z głucha stacja, ja!, stara babka, 
Bo mu "centralna" wciąż .... sterczy "Idaplm"!. ... 

szkolne Seminarjów Nauczycielskich. Więc jego "sztepsel", srodze strudzony, 
Gromadzenie ptaków i ssaków ułatwiło Mini- Nie może z "dziury" być uwolniony, 

stp.rstwo Rolnictwa i Dóbr Państwowych udzielając Która \V aparat teściowej wiedzie, 
6 pozwoleń imiennych na odstrzał zwierzyny !la te- Bo nic Centrala o jego biedzie 
renie dóbr państwowych całej Rzeczypospolitej N" .. . 
Polskiej. le WIe, aIarn!ow leg? ~Ie słyszy! 

Wyroby Preparatorni naszej mogą śmiało kon· . T~n .od gadal118 ledwIe JUż dyszy; 
kurować z wytwórczością zagranicżną, są boWiem Bliski obtę.du, rozpacz~ ~truty. 
z całym pietyzmem dla nauki i celów oświatowych Wyrzeld Się "sztepsla I ODCIął druty!.. 
preparowane przez wytrawnyth zawodowych maj- Z tego wynika, sami przyznacie, 
strów, zatrudnionych W tym zakładzie. Co mi po tal,im jest aparacie, 

Wielu obywateli powiatu naszego i sąsiednich Za który płacę ceny tak drogie, 
przyjmuje usługi tej instytucji przemysłowej, z któ· A "sztepsla" \vsadzić, wyjąć nip. mogę 
rej !<orzyść moralną czerpią liczne uczelnie polskie 
a zyski wychowankowie internatu tutejszego Se- Tam, ~dzie ja pragnę! Stąd mam odrazę 
minarjum. Do apa~atów naszej centrali, 

(d. c. n.) Boć przykro ściągnąć na się obrazę, 
Lub zostać gburem w oczętach Hali!. .. x. 

,." s 

Łowickie Telefony. 
Jak wam Wiadomo, na całym świecie 
T elefoniczne istnieją siecie, 
Którymi ludzie z różnych miejsc glebu 
W sprawach życiowyct, łączą się z sobą. 

Tylko Łowicka nasza centrala 
W swych abon entów mózgach utrwalE., 
Ze aparaty, druty, słuchawki 
Są urządzone ot.. .. dla zabawh ... 

Bo oto biedną naszą centra lę 
Zło nieuchwytne nawiedza stale, 
Los prześladUje ja!<iś zawzięty: 
To wysychają jej "elementy" 

To giną z słupów " izolatory", 
Szmatę na druty rzucą bachory, 
Magistrat zetnie drzewko-to leci .... 
1 masaluuje druciane sieci. 

A gdy w naprawie linje się splączą 
I abonentów z sobą połączą, 
W domu masz dzwollków or~ję djabelsl<ą 
l rozmów istną Wieżę Babelską! .... 

Próżno pan Henryk wola wciąż: "haliol", 
Pragnąc się złączyć z dro~ą sWtł Halą. 
Kręci zawzięcie swym telefonern, 
Pulsa mu biją tętnem szalonem, 

=== 

KinEMATOGRAf , "EOS" 
Ul sobote dnia 6 i niedziele dnia 1 patdziernikn r. b. 

I 
Dramat IN 7 al, tach . 

z Kdrolem;'de Vogt, Klarą Lotką i murzynką Ngum .... 
bą w rolach głównych. 

\'Al drAmacie biorą udział : nj !lrzyńsk i~ plem!ona, 
oraz lwy, tygrysy, hipopotamy I inne zWierzęta pod

zwrotnikowe. Dzieciom I młodzieży dozwolone; 

KULESIYNA JADWIGA 
LEKARZ-DENTYSTA 

\V Z n o w i ł a p r z y j ę c i a 
Na twarzy dostał już gęsiej skórki! ~~ __ ~_~ ________ ~_. ______ ._ 
Daremny zapal: z słuchawl<j dziurki Józef Baran zgubił paszport wydany w Łowiczu. 

Rynek Kościuszki :1'4; 3. 266--2 

Hali nie słychać! Zmęczony biada, 256-5-2 
Bo mu w centrali "klapka" .. opada! ,ianisiaw LewandOwski zgubi! p ozw'OTenTen a ~brów: 

I jego "sztepsel" twardy ze stali, ~ nfn~ belgIjski wydany w Starostwie Łowid<im za 
Zamiast tkWić \V dziurce deski centrali, ..;'\je 717951145. N broni 217714. 270-5-2 
Wisi na sznurze martwy, nieczynny, fOpOćkolan-Z-~ubTfjJOrffel z dowód'ami woTskoweilii 
A z Halą łączy się "sztepsel" inny!.... ~ na Rynlw Kościuszki w dn. l iX 1923 r. 278-3- t 
--~R"edaktor i WYdawcaM':-:'ie-c-z-ys...o:ł:-a-w--:"S-la'"':'j-::di:-n-g-. ----.~.---=~--orUk-R-:- ftybackTeio w Ło""iczu:---


